WADEMEKUM MIAŻDŻYCY
MIAŻDŻYCA (cz. VII)
Cholesterol (cz. II)
Żółtko jaja, mimo że zawiera dużo nienasyconych kwasów tłuszczowych (kilkanaście procent), zawiera dużo jodu i dużo choliny 
 - czyli związków uważanych za działające przeciwmiażdżycowo, podnosi poziom cholesterolu znacznie bardziej, niż jakiekolwiek inne tłuszcze. Według badań O’Brien’a powodowało wzrost krzepliwości krwi 4,5 razy większy, niż inne tłuszcze. 
 
Nienasycone kwasy tłuszczowe wydłużają czas krzepnięcia krwi. Dlaczego zatem liczne czynniki przeciwmiażdżycowe zawarte w żółtku jaja działają odwrotnie, niż badaczom się wydaje? Bo żółtko jaja zawiera białka i tłuszcze o najwyższej wartości biologicznej, oprócz tego zawiera całą energię potrzebną do powstania organizmu kurczaka, czy innego ptaka, wszystkie potrzebne witaminy, minerały, enzymy, półprodukty. Stąd organizm człowieka spożywającego żółtka jaj może sobie pozwolić na zamianę większej ilości glukozy w cyklu pentozowym, niż przy spożywaniu innych tłuszczów w tej samej ilości.

Że w efekcie żółtka jaj działają u ludzi z dietą miażdżycorodną bardziej szkodliwie od innych tłuszczów, nie jest to winą żółtek, ale „zasługą” niekorzystnego składu diety. Bez węglowodanów w diecie nie można znaleźć lepszych dla człowieka pokarmów, niż żółtka jaj. I tak zresztą, biochemicy przyjmują za wzorzec najlepszego białka i tłuszczu produkty zawarte w żółtkach jaj. Samo dodanie tłuszczów nienasyconych do diety zawierającej dużo tłuszczów zwierzęcych, nie obniża poziomu cholesterolu w surowicy. A przecież powinno, gdyby tłuszcze nienasycone powodowały spadek poziomu cholesterolu. Po prostu nie wpływa to na ilość glukozy przetwarzanej w szlaku pentozowym. Co stwierdzono: Miażdżyca spotykana na sekcjach u dzieci spowodowana jest dietą obfitującą w mleko krowie. Tłuszcze mleka krowiego działają szczególnie miażdżycorodnie, jeśli dzieciom podawana jest duża ilość mleka krowiego, to na miażdżycę muszą chorować. Tak samo jak cielęta, mają wysoki poziom cholesterolu. Tłuszcze z mleka, szczególnie ze względu na swoją bardzo wysoką wartość biologiczną, zwiększają z równolegle spożywanych węglowodanów w mleku syntezę trójglicerydów i cholesterolu. Mleko krowie nie nadaje się do spożycia dla człowieka, a szczególnie dla dzieci, ze względu na miażdżycorodne proporcje między białkiem, tłuszczem a węglowodanami, złe proporcje między głównymi składnikami odżywczymi, złe proporcje między witaminami i składnikami mineralnymi – to się w ogóle dla człowieka nie nadaje, bo dziecko nie jest cielęciem. Aby mleko krowie nadawało się dla człowieka, wymaga 3-krotnego zwiększenia poziomu tłuszczu, rozcieńczenia tej serwatki, czy tego mleka beztłuszczowego, aby zmniejszyć zawartość soli kuchennej i wielu innych niepotrzebnych składników oraz uzupełnienia jeszcze o pewne składniki.
Rolę glukozy, jako źródła tlenu potwierdzają badania nad zachowaniem się enzymów cyklu heksozowego i pentozowego w warunkach niedotlenienia mięśnia sercowego. W ognisku martwiczym w zawale szybko znikają enzymy cyklu heksozowego (o ile były), natomiast znacznie wzrasta poziom enzymów cyklu pentozowego. Poziom dehydrogenazy glukozo-6-fosforanu wzrasta powyżej 1000% w dziesiątym dniu od zawału, a to oznacza 10-krotny wzrost przemiany glukozy w cyklu pentozowym. A ponieważ w ognisku martwiczym brakuje szczególnie energii, a glukoza spalana w cyklu pentozowym praktycznie nie daje energii, niż ta sama glukoza spalana w cyklu heksozowym, zwiększenie przetwarzania glukozy w cyklu pentozowym w ognisku martwiczym, energetycznie mniej korzystne, może być tylko dowodem świadczącym o roli glukozy przetwarzanej w cyklu pentozowym, jako źródła tlenu.
(cdn.)
�  Cholina zawiera 3 grupy CH3, czyli trzy takie związki, w których na 1 węgiel przypadają 3 wodory. Zwykle w kwasach tłuszczowych nasyconych przypadają 2 wodory na 1 węgiel, czyli: mniej wodoru – gorsze paliwo. 


�  O’Brien wyciągnął oczywiście wniosek, że to szkodzi, jak jest odwrotnie. To jest 4,5 raza lepsze, niż inne tłuszcze, ponieważ organizm, jeśli dostaje tłuszcze z żółtka, może sobie pozwolić na spalanie mniejszej ilości glukozy z tych 400 g, o których wcześniej mówiłem, ponieważ organizm nie lubi spalać, woli przerabiać – taka jest prawda. 





